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Pirzedtniotem mniejszego wynalazku jest
sposób wyrobu wełnianego filcu zapomocą
ubijania prądem powietrza. Próbowano już
wyrafhiać filc z delikatnej wełny owczej w
ten isiposób, że mino, zdjęte ze zgrczeblarki,
ubijano zapomocą prądu powietrza.

Otrzymany w ten sposób filc nie nadaje
się jednak dla wielu celowi, zwłaszcza do
wyrobu kapeluszy, bo jeżeli runo wprowa¬
dza się do powietrznej ubijarki, to wipraw-
dzie prąd powietrza rozdziela włókna do
pewnego stopnia, unosi je i osadza, jednak
warstwa osadzonych włókien nie jest rów¬
nomiernie gęsta i włókna zbijają się nie¬
równomiernie.

W myśl wynalazku należy wyrabiać filc
z czesanki, otrzymywanej z wypranej weł¬

ny, albo z tak zwanych wyczesek, to jest
3 -krótszej czesanki, którą się otrzymuje ja¬
ko odpadki w przędzalni, albd też specjal¬
nie isię je wyrabia. Czesankę taką można
wprowadzać bezpośrednio do zwykłej u-
bijarki powietrznej i przerabiać tak samo
jak np. włosy. Ponieważ czesanka w odróż¬
nieniu od wełny zgrzebnej, składa się z
prostych włókien i nie ulega zmianie przy
przejściu przez kolczaste walce (pikery)
ubij arki i w czasie ubijania, więc warstwa
włókien ubitych na stożku ubijarki lub w
inny sposób Jjestt tak samo jednostajna i
równomiernie gęsta, jak filc, wyrabiany z
włosów króliczych lub zajęczych, z czego
wynika, że filc, wyrobiony z czesanki jest
znacznie lepszy od filcu wyrobionego z weł-



tiy zgrzebnej i odpowiada wszelkim wyma¬
ganiom, Jjakie są konieczne przy wyrobie
kapeluszy.

Szczególnie dobre wyniki otrzymuje się,
gdy czesankę, przed jej wprowadzeniem do
ubij arki powietrznej, przecina się na kawał¬
ki odpowiedniej długości, np, takiej, że dłu¬
gość włókien czesanki staje się równa dłu¬
gości włosów króliczych lub zajęczych.

Do wyrobu filcu niniejszym sposobem
mogą służyć 'beż większych zmian zwykłe
maszyny, używane do wyrobu kapeluszy;
trzeba tylko ruchy majszyny dostosować do
przerabianego materjału. Zależnie od poło¬
żenia gospodarczego można więc na tej sa¬
mej maszynie wyrabiać kapelusze włosowe
lub wełniane. Fabrykant kapeluszy nie jesit
zmuszony przy zmianie surowca kupować
drogie zg^zeMarki, które były potrzebne do
wyrobu kapeluszy wełnianych.

Okazało się również, że czesankę lub
wyczeski czesanki, można mieszać w do¬
wolnym stosunku z włosami i przerabiać tę
mieszaninę zapomocą ubijarki powietrznej,
przyczem dobrze jest pociąć czesankę taik,
żeby jej najdłuższe włókna miały długość
włosów, najlepiej zajęczych lub króliczych/

Używanie mieszanych włókien ma tę
zaletę, że otrzymuje się filc gęstszy i moc¬
niejszy, tak że, dobierając odpowiednie
mieszanki, można polepszyć jakość filcu.

Obawa, że mieszane włókna będą się nie¬
jednostajnie rozdzielały w filcu, nie spraw¬
dza się, gdyż filc otrzymany <w ten sposób
jest zupełnie jednostajny. W razie zaś u-
życia do wyrobu filcu nie mieszanki cze¬
sanki z włosami, lecz wełny zgrzeblonej,
to filc taki posiada te same wady (wymie¬
nione na wstępie) jak filc z samej wełny
zgrzebnej.

Zastrzeżenia p a tent owe,

1. Sposób wyrobu filcu wełnianego za-
pcmocą ulbijania powietrzem, znamienny
tern, że do ubijarki powietrznej wprowadza
się czesankę lub wyczeski czesanki.

2. Sposób według zasitrz, 1, znamienny
tern, że czesankę lub wyczeski czesanki
przed wprowadzeniem do ubij arki powietrz¬
nej, przecina się celem otrzymania włókien
określonej długpśei

3. Sposób według zastrz,. 1 lub 2, zna¬
mienny tern, że przed wprowadzeniem do
powietrznej ubijarki, miesza się czesankę
lub wyczeski czesanki z dowolną ilością
włosów*
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